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Dzień Narodowy Królestwa Arabii Saudyjskiej

Rektor prof. Marcin Gruchała, dziekan Wydziału 
Lekarskiego prof. Maria Dudziak, dr Sławomir Wójcik, 
kierownik Uczelnianego Centrum Rekrutacji oraz Ewa 
Kiszka, kierownik Działu Współpracy z Zagranicą, Pro-
mocji i Projektów Rozwojowych uczestniczyli w obcho-
dach 86 rocznicy Dnia Narodowego Królestwa Arabii 
Saudyjskiej. Jubileusz odbył się 20 września br. w War-

szawie. Delegacja GUMed uczestniczyła w uroczystości 
na zaproszenie attache Sami Saad Alfageih. Współpra-
ca między GUMed a Królestwem Arabii Saudyjskiej trwa 
już blisko 10 lat. Pierwszych 7 Saudyjczyków (w tym 
jedna kobieta) już zakończyło studia na kierunku lekar-
skim anglojęzycznym. Obecnie w GUMed studiuje blisko 
100 osób z KSA. ■

Wielce Szanowny Panie Redaktorze, 
Doceniając trud włożony przez Autora artykułu Klinika 

na peryferiach – ostatni rozdział? (cz. 1) (Gazeta AMG 
10/2016,  s. 26-31) stwierdzam z przykrością, że nie ustrzegł 
się on podania błędnych informacji, pominięcia ważnych 
osiągnięć, zdarzeń oraz błędów w pisowni nazwisk pracu-
jących niegdyś z nim kolegów lekarzy. Jako były pracownik 
Kliniki, z którą pozostawałem związany przez 24 lata i w któ-
rej uzyskałem wszystkie szczeble swojej zawodowej kariery 
odczuwam potrzebę ich skorygowania.

W artykule pominięto takie znaczące wydarzenie w Kli-
nice, jak m.in. dokonane w 1963 r., po raz pierwszy w Polsce 
wszczepienie przez prof. Z. Kieturakisa rozrusznika serca 
u chorego z zespołem Morgani-Adams-Stokesa. Także po 
raz pierwszy w Gdańsku w Klinice wycięto pęcherzyk żół-
ciowy techniką laparoskopową. Dr Piotr Juszkiewicz, jako 
jeden z pierwszych w Polsce, pod kierunkiem prof. Z. Wajdy 
wprowadził endoskopowe tamowanie krwawień w choro-
bach żołądka i dwunastnicy. 

Błędna jest informacja, że Jerzy Senyk, późniejszy profe-
sor Kliniki Torakochirurgicznej Uniwersytetu w Lund (Szwe-
cja) był absolwentem innej uczelni; ukończył on studia w AMG 
w 1964 r. Wymieniając nazwiska pracujących w Klinice leka-
rzy Autor pominął kliku kolegów: Marka Dobosza, Tomasza 
Fiutowskiego, Janusza Głowackiego, Piotra Juszkiewicza, 
Andrzeja Łachińskiego i Marii Wewel. Rażące błędy wystę-
pują w imionach i nazwiskach koleżanek: nie Elżbieta Koło-
dziejska, a Elżbieta Kołodziejczyk, nie Irena Szpiller, a Izabel-
la Szpiller-Tymińska, nie Krystyna  Karasiewicz, a Krystyna 
Karasiewicz-Kucharska, nie Małgorzata Strojwas, a Małgo-
rzata Strójwąs.

Pisanie artykułu dotyczącego historii jest zajęciem trud-
nym. Wielka szkoda, że Autor nie zadał sobie trudu spraw-
dzenia tych danych, a przynajmniej nie podjął próby skon-
sultowania tekstu z kimś z dość licznej jeszcze grupy żyjących 
byłych pracowników Kliniki.   

Z wyrazami szacunku i poważania,

dr Jerzy Kossak

LIST DO REDAKCJI

Komentarz Autora
Bardzo dziękuję za przesłanie mi kopii listu dr. Jerzego Kossaka. 

Cieszę się, że mój tekst o Klinice Chirurgii z ulicy prof. Kieturaki-
sa wzbudził zainteresowanie, nawet jeśli to są negatywne emo-
cje. Wprawdzie zastrzegłem we wstępie, że nie aspiruję do mia-
na historyka medycyny, a jedynie starałem się nieco odtworzyć 
ducha i materii naszej  wspólnej z dr. Kossakiem Kliniki. Oczywi-
ście ubolewam nad niepełnymi informacjami, nieścisłymi dany-
mi lub, co najważniejsze pominiętymi nazwiskami kolegów, 
z którymi miałem przyjemność pracować przez 20 lat. Wszystkich 
kolegów, a w szczególności prof. Marka Dobosza, dr. Tomasza 
Fiutowskiego, dr. Janusza Głowackiego i prof. Jacka Łachińskie-
go przepraszam za pominięcie ich nazwisk w passusie omawia-
jącym kolejne grupy pracowników przyjętych do Kliniki. Dla 
oddania prawdy historycznej muszę dodać, że koledzy ci zosta-
li pracownikami Kliniki w czasie, gdy kierownikiem był prof. 
Zdzisław Wajda. Oczywiście dr Jerzy Senyk był absolwentem 
Wydziału Lekarskiego AMG, po wcześniejszym uzyskaniu dyplo-
mu lekarza stomatologii w Akademii Medycznej we Wrocławiu. 
Dr Elżbietę Kołodziejczyk będę przepraszał osobiście podczas 
najbliższego pobytu w Gdańsku. Podobnie będę próbował prze-
prosić dr Izabelę Szpiller-Tymińską oraz dr Krystynę Karasiewicz-
-Kucharską za pominięcie ich pełnych nazwisk po mężu. Bardzo 
przepraszam rodzinę śp. dr Marii Wewel za pominięcie Jej nazwi-
ska w składzie zespołu anestezjologicznego. Natomiast dr Mał-
gorzatę Strójwąs powinien przeprosić koncern Apple za brak 
polskich czcionek w dostępnym mi edytorze tekstu. 

Odnośnie pozostałych uwag merytorycznych dr. Kossaka, 
mam nadzieję, że wyjaśniły się w sposób naturalny po przeczy-
taniu drugiej części tekstu, gdzie znajdzie odpowiedzi na swoje 
pytania. 

Zachęcam gorąco kolegów z byłej Kliniki bądź przedstawicie-
li młodszego pokolenia do podjęcia trudu napisania monografii 
Kliniki, by wypełnić tę wciąż białą plamę w historii naszej Uczel-
ni. Zwłaszcza, że będąc na miejscu w Gdańsku będą mieli więk-
sze szanse na dotarcie do materiałów źródłowych, archiwalnych, 
źródeł osobowych i innych. 

Z poważaniem,

dr Aleksander Stanek


